
RUM JER WARSMWS
Dnia 2Igo Maja. Rok 1864. 115. Dnia 9 (21) Maja 18(115. Dnia 9 (21) Maja 1864 Roku.

Sobota. Przyb: dnia godz: 7 m. 59 Jutro, ŚŚ. TRÓJCY, i Śej Julji P. M. 
Pojutrze1_Sgo_Dezyderjugza Biskupa.

N a j j a ś n i e j s z y  P a n  mając sobie przedstawione 
adresa od 109 obywateli ziemskich Powiatu Piotr
kowskiego, oraz od włościan w tymże Powiecie gminy 
Gorzędowa; ©d włościan i kolonistów gminy Kamień
ska i od włościan gminy Postękalice, od mieszkań
ców m. Buska, Wiślicy, od katolików i starozakon- 
nych m. Pacanowa w Pcie Stopuickim, od staroza* 
konnych mieszkańców miasta Chmielnika, od wło
ścian gminy Niwiski, Żarnówki, Suchodół, Żeliszewa, 
Kopców suchych, Zelkowa, Czerniejewa iparafji Że
liszewa w Pcie Siedleckim, niemniej od włościan gmi
ny Żukowa i Władynia, jakoteż cząstkowych posia
daczy wsi Polkowa w tymże Powiecie, od włościar^ 
gminy Boryszewa w Pcie Płockim, od włościan gmi
ny Dzierżanowa i Święcie, od gromady Ciołkowa i 
Starozręby w tymże Pcie i od włościan gminy Brwilno 
i Sikorz w Pcie Płockim, Najwyżej rozkazać raczył: 

, osobom, które podpisały wspomnione adresy, za wyra- 
-«żone w nich wiernopoddańcze uczucia, oświadczyć 
-ów Imieniu J e g o  Ce s a r s k o - K r ó l e w s k ie j  Mośgi po
dziękowanie. (Dz: Po w:)

W I m ie n iu  N a j j a ś n i e j s z e g o  
ALEXANDRA II.

C e s a r z a  i  S a m o w ł a d c y  W s z e c h  R o s s j l  

K r ó l a  P o l s k i e g o . 

etc., etc., etc.
K o m it e t  u r z ą d z a j ą c y  w  K r ó l e s t w ie  P o l s k i e m , 

z w a ż y w s z y :
Że stosownie do art: 14 Ukazu Najwyższego z dnia 

19 Lutego (2 Marca) 1864 r, o urządzeniu Gmin Wiej
skich w Królestwie Polskiem, zebrania Gmin mają 
być zwoływane z obowiązku 4ry razy do roku, w te r
minach jakie oznaczy Komitet Urządzający;

Ze według istniejącego w Królestwie Polskiem zwy
czaju, zawieranie rozmaitych prywatnych umów, 
zmiana robotników i t. d. uskutecznia się po większej 
części kwartalnie, mianowicie na Wielkanoc, naŚ ty  
J a n , Sty M i c h a ł ,  i na N ow y Rok, i że w tych termi
nach tak z powodu świąt jako też i zawieszenia wa
żniejszych robót w polu, ludność wiejska ma więcej 
czasu; na przedstawienie Komisji Rządowej Spraw 
Wewnętrznych postanowił i stanowi:

Art: 1. Zgromadzenia Gmin dla uchwał w przed
miotach tychże Gmin dotyczących, zwoływane będą 
obowiązkowa przez Wójta Gminy'4ry razy do roku, 
a mianowicie: w drugiej połowie miesiąca Marca, 
Czerwca, Września i Grudnia.

Art: 2. Wykonanie niniejszego postanowienia, k tó 
re w Dzienniku Praw zamieszczonem być ma, panicza 
się Komisji Rządowej Spraw Wewnętrznych, oraz 
miejscowym Komisjom spraw włościańskich i Zarzą
dom Wojenpo-Policyjuym; w czem do nich należy.

Działo się w Warszawie na posiedzeniu Komitetu 
Urządzającego w Królestwie Polskiem ffrffa 7 (19)
Kwietnia 1864 r. T .,

(Podpisano) Namiestnik, Jenerał-Adjutant, 
v Hrabia Berg.

Członek Komitetu Urządzającego,
Xiążę Czerkaski.

Za zgodność: Radca Stanu, Draszusow. (D. P.)

W rozkazie dziennym do Warszawskiej wykonaw
czej policji z dnia 7 (19) Maja, czytamy, że polecono 
zawiadomić wszystkich handlujących, iż konsensa za- 
wsze i w miejscu prowadzonego handlu, pód ręką po- 
siadać powinni, tak, ażeby na każde żądanie bez naj
mniejszej zwłoki mogły być okazane, a zarazem iż 
w razie niezastosowania się będą podlegać karom, ja 
ko prowadzący handel bez konsensu i zakłady ich 
zaraz zostaną zamknięte aż do czasu przedstawienia 
konsensu. Oprócz tego handlujący przedmiotami na 
które przez władze ustanowioną jest taxa, mają być 
zobowiązani deklaracją piśmienną, ażeby taxa tych 
przedmiotów w językach polskim i rosyjskim wyra
ź n i e  i czytelnie napisana, zamieszczoną była w skle
pach na ścianie, a handlujący w szafkach na tych
że szafkach, w miejscu widocznem dla kupujących.

(Dz: Pow:)
Z przyczyny pojawienia się na konie choroby zara

źliwej nosacizną zwanej, p. o. Warszawskiego Ober- 
Policmajstra w rozkazie dziennym do policji wykonaw
czej z dnia 7 (19) Maja, na zasadzie rozporządzenia 
władzy wyższej, wydał polecenie przestrzegania ści
słego następujących przepisów: a) przez rogatki do 
miasta prowadzone na handel lub na prywatny użytek 
konie, opatrzone być winny świadectwem władzy miej
scowej obejmującem wiadomości i poświadczenie czyją 
własnością jest koń, czyli jest zdrów i z jakiego miej
sca pochodzi, oraz szczegółowy rysopis konia; świa
dectwa takie na każdego konia oddzielnie okazane 
bj ć winny w rogatce rewizorowi. W razie dostrzeżenia 
konia pryskającego z nozdrzy, takowego wraz z wła
ścicielem odesłać do Urzędu Lekarskiego dla ocenie
nia i dalszego postąpienia; b) Komisarze cyrkułowi u- 
formują zaraz listy handlarzy koni, dorożkarzy, fur
manów, woziwodów, i dla własnego użytku utrzym u
jących, z wyszczególnieniem ile kto koni posiada, kon
trole te prowadzić będą skrupulatnie, ubytek i przy
chód wiernie zapisywać, a winnych nie zameldowania 
przedstawiać do kary; ubytek jak i przychód konia 
winny być usprawiedliwione przez właściciela dosta
teczniej c) Wyjeżdżający z końmi na jarmarki, za 
świadectwami od Komisarzy otrzymanemi, winni uda
wać się po wizę do Urzędu _ Lekarskiego; d) W razie 
dostrzeżenia na mieście konia pryskającego nozdrzami 
służba policyjna powinna notować Nr dorożki, wozu, 
lub t. p., i donosić Urzędowi Lekarskiemu dla dopeł-
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nienia sprawdzenia na miejscu.— Wedle zdania Urzę
du  Lekarskiego, nosacizna grasuje najwięcej pomiędzy 
końmi dorożkarzy, woziwodów, furmanów i t. p., a to 
z .przyczyny pojenia koni na stacjach jednem naczy
niem,należy przeto zwrócić uwagę właścicieli i zapropo
nować, ażeby każdy z powożących posiadał zawsze wła
sne do pojenia koni wiadro, a tym sposobem zaraza 
nosacizny powinna ukrócić się. (G. Polic:)

Wczoraj przyjechali do Warszawy: JW . Hr: Stivers, 
Jenerał-M ajor Orszaku J e g o  C e s a s k i e j  M o ś c i ,  z Pe
tersburga; Rz: Radcy Stanu Wołkow i von Berg, pier
wszy z Petersburga, drugi z Londynu. — Wyjechał zaś,' 
Jener: Konsul Pruski Baron de Rechenberg, do Berlina.

W  Poniedziałek, d. 23 b. m., o godz: l le j ,  odbędzie 
się w Kościele XX. Reformatów , Nabożeństwo żałobne, 
za  duszę ś.p. Jana  Biskupskiego zmarłego w d.29 z.m. 
w mieście Kaliszu; na które, pozostałe w sm utku Cór
ki, Zięciowie i Wnuki, mieszkający w Warszawie, za
praszają Krewnych, Przyjaciół i Znajomych. (1812).

Pojutrze, to jest w Poniedziałek, jako w drugą ro
cznicę śmierci ś. p, Wawrzyńca Kucharzewskiego, Oby
watela m. s. Warszawy, odprawionem będzie żałobne 
Nabożeństwo w Kościele XX. Karmelitów  na Lesznie; 
n a  które, Krewnych, Przyjaciół i Znajomych, zapra
sza się. (1821).

Pojutrze, to jest w Poniedziałek d. 23go b. m., ja 
ko w l i s t ą  rocznicę skonu ś. p. Stanisława Okoń, od
będzie się za spokój jego duszy Nabożeństwo Żałobne 
w Kościele XX. Reformatów  o godz: lOej rano, na 
które  pozostała Matka, Krewnych i Znajomych z a 
prasza. (1819).

Pojutrze, t. j. w Poniedziałek, w Kościele XX. Ber
nardynów, o godz: l i t e j  z rana, odbędzie się żałobne 
Nabożeństwo, zaduszę  ś.p. Zofji z Wolskich Ciesiel
skiej; na które, pozostały Mąż, Krewnych i Znajo
mych,, zaprasza. (1823).

W dniu 4tym Maja r. b., po krótkiej chorobie 
zm arła w Grodnie Józefa z Bychowców Karwowska, 
■Właścicielka majętności Hołynka w Powiecie Augu
stowskim, pozostawiając Męża i Córkę jedynaczkę. 
Zgon tej zacnej Pani, wzorowej Żony, Matki i Obywa
telki, szanowanej i wielbionej w całej okolicy, smu
tkiem  napełnił wszystkich co ją  znali. Cichy jej ży
wot wypełniony był obowiązkami dla rodziny i bli
źnich, którym  z całem poświęceniem służyła, a ja k 
kolwiek szczupłym być może zakres działania nie
wiasty w obrębie jej domowego ogniska, niemniej 
zasługuje na uczczenie, i dla tego te skromnych kil
k a  słów jak  skromne było życie ś. p. Józefy, poświę
ciliśmy jej pamięci. (1813).

Na wyborach do W ładz Towarzystwa Kredytowego 
Ziemskiego w dniu 1 (13) Maja r. b. odbytych, więk
szością głosów wybrani zostali: w Obrębie Dyrekcji 
Szczegółowej Gubernji Lubelskiej w Lublinie, na 
Radców Komitetu Towarzystwa: Grabowski Ludwik, 
Dyrekcji Głównej: Morozewicz Kajetan, Dyrekcji 
Szczegółowej: Brzeziński Adam, W ierciński Stani
sław, Popławski Wiktor, Piasecki Władysław; Guber
nji Radomskiej w Radomiu, Radcą Komitetu Towa
rzystwa, Posturzyński Jan, Dyrekcji Głównej: Skotnic
k i Maxymiljan, Dyrekcji Szczegółowej: Konarski An
drzej, Małecki Henryk, Zdziechowski Edward; Gu

bernji Radomskiej w Kielcach: Radcą Komitetu To
warzystwa Masłowicz Marcelli, Dyrekcji Głównej: Eu- 
niewski Edward, Radcami Dyrekcji Szczegółowej: Bie- 
rzyński Teodor, Bielski Władysław, Wyszkowski Cy- 
rjak; w Gubernji Augustowskiej: Kazimierz Hrabia 
Starzeński Radcą Komitetu, Gawroński Zygmunt, 
Radcą Dyrekcji Głównej, zaś Józef Żmijewski, Ale
xander Ułan, Tomasz Wolski i Hyacynt Paszkiewicz, 
Radcami Dyrekcji Szczegółowej w Suwałkach.

Przy nadchodzącej porze wiosennej, kiedy wszystko 
w przyrodzie nowe przywdziewa szaty, cóż dziwnego, 
że dbamy także o odświeżenie naszych mieszkań, 
sklepów lub sprzętów. Dbając jednak o własną przy
jemność lub wygodę, powinnibyśmy pamiętać, żeby 
to  się nie działo z krzywdą drugich, tymczasem zdarza 
się że oglądając mieszkanie, lub wchodząc za kupnem 
jakich przedmiotów do sklepów, obcieramy się o drzwi 
lub okno świeżo olejną pomalowane farbą, i wynosie- 
my na odzieży niczem nie wywabione plamy, zapo
mniano bowiem ostrzedz nas przy wejściu o tym od
świeżaniu, lub stosowne postawić znaki. Na chodni
kach ulic także spotykamy się z malarza mi niosącemi 
farby i olej, albo znowu z wyrobnikami i służącemi 
noszącemi kosze, worki, deski i t. p. którem i walają 
lub rozdzierają nam odzienie, Latwoby przecież temu 
zaradzić można, gdyby wszyscy noszący jakiekolwiek 
ciężary chcieli chodzić brzegiem ulic, a nie trotoarem, 
nie tamowaliby drogi przechodniom, oraz nie niszczy
liby im odzienia, które tak  drogo kosztuje.

W dniu dzisiejszym o godzinie 3ej zrana, w domu 
pod Nrem 2247d  przy ulicy Gęsiej, z niewiadomej 
przyczyny wszczął się pożar, zgorzała szopa, niebez
pieczeństwo zagrażało sąsiednim budowlom, lecz 
przybyła bezzwłocznie pożarna komenda, dalsze sze
rzenie się żywiołu powstrzymała; szkoda jest mało 
znaczącą.

Filip Czajewicz, Lekarz wolno-praktykujący, zaj
muje mieszkanie przy ulicy Święto-KrzyzkiejN°1323, 
na pierwszem piętrze, i przyjmuje codziennie chorych 
od godziny 3ciej do 5tej po południu. (1770).

Nakładem Zakładu artystyczno-litograflcznego, A. 
Dzwonkowskiego i Spółki, przy ulicy Miodowej pod 
N r 482 (4), wyszły: 1) Mappa kolei żelaznych w Eu
ropie, cena złp. 1;. 2) Mappa kolei żelaznych w Polsce, 
cena gr. 10. (1657).

Apteka niżej podpisanego, ma honor zawiadomić 
WW. Doktorów i szanowną Publiczność, k tóra  swem 
zaufaniem zaszczycać ją  raczy, że wody mineralne na
turalne tegorocznego czerpania, otrzym ała następują
ce : Adelheidsquelle, Billiner Sauerbrunn; Egerskie, 
Emskie Kesselbrunn i Kraenchen; Friedricbshaller Bit- 
ter-wasser; Homburg Elizabethquelle; Iwonicz; Karls- 
badzkie: Muhlbrunn, Schlossbrunn i Sprudel; Kis- 
singen-Rakoczy; Kreuznach Elizenquelle; Krynicka; 
Kudowa; Lippspringe Armininsquelle; Marienbadzkie 
Ferdinandsbrunn i Kreutzbrunn; Obersalzbrunn; Piil- 
nauer; Pyrm ont Stahlbrunn; Saidschiitzer Bitterwas- 
ser; Schwalbach Stahlbruner; Selters; Spaa Pouhon; 
Szczawnicka wszelkich źródeł; Vichy Celestin i G ran
de Grille; Wildungen; oraz solanka Ciechocińska; Wo
da Buska i Solecka. Do kąpieli: Błoto czyli szlam 
Buski; Kreutznacher Mutterlauge; ług Ciechociński; 
mydło Karlsbadzkie; sól morska i szlam Ciechocin-
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ski.— Edward Koope, Właściciel Apteki przy ulicy No- 
wy-Świat Nro 1258a. (1769).

Pan Józef Górniewicz, raczy się zgłosić w własnym 
familijnym, a nader pilnym interesie, na ulicę Dziel
ną Ner 2358, lit: A, na lem  piętrze od frontu, do P. 
Jaroszewskiej, w godzinach południowych. (1820).

Złożono w Redakcji Kuriera od M. K. rs. 3 dla Ele
onory K. pod Nrem 969, z. dwojgiem dzieci, będącej 
w bardzo przykrem położeniu.

W Krakowie dnia 15go b. m. zakończył życie ś.,p. 
Ignacy Humnicki, urodzony w roku 1798, we wsi 
Czajęczycach w Sandomierskiem, z Ojca Wincentego 
byłego Porucznika Kawalerji, i Rozalji z Barzykow- 
skięb, w Krakowie odbył nauki szkolne, oraz Uni
wersyteckie na wydziałach prawnym i filozoficznym. 
Następnie przybył do Warszawy, gdzie z młodzień
czym zapałem poświęcił się odradzającej literatu
rze krajowej, pisał i tłómaczył dla sceny Narodowej, 
oraz do Pamiętnika Warszawskiego i Gazety L ite
rackiej. Ważniejsze jego utwory dramatyczne Go- 
worek, Edyp, Żółkiewski pod Cecorą, jakkolwiek 
przy dzisiejszych wymaganiach krytyki wieleby do 
życzenia pozostawiały, w swoim czasie podniesione 
wyborną grą Artystów, licznych sprowadzały widzów. 
Po zawiązaniu się Towarzystwa Kredytowego Ziem
skiego, Humnicki powołany zaufaniem współobywateli 
na urząd Radcy, pełnił te obowiązki póki mu sił s ta r
czyło. Nie usuwał się i od innych Obywatelskich 
Urzędów, i w każdym um iał sobie zjednać uznanie 
i szacunek.

W Synagodze Berlińskiej dnia l ig o  b. m. odbyło 
się nabożeństwo żałobne za Meyerbeera. Oprócz zwy
kłych modłów Dr Apolant m iał mowę na cześć zm ar
łego, chór zaś pod kierunkiem P. Lewandowskiego od
śpiewał hymny religijne.

W pałacu Ambasady Austrjackiej w Paryżu, u rzą
dzona była wyprzedaż różnych przedmiotów na rzecz 
biednych Niemców ofiarowanych. Piękne Panie z wiel
kiego świata zajęły się sprzedażą a dopomagali im 
W tern i panowie. Xżę Mouchy w stroju pasztetnika 
z fartuchem na piersiach smażył wyborne wafle, jak  
zwyczajni jarm arczni waflarze.

Wiadomości Zagraniczne.
AMERYKA. New-York, 28go Moja — Jenerał Lee, 

oczekuje na atak Jenerała G rant w swych oszańcowa- 
Uiach nad Rapidanem. Banks cofnął się z pod Alexan- 
drji, nie staćzając walki z skonfederowanymi.— Woj
ska związkowe opuściły Washington w Karolinie pół
nocnej. — Słychać, że skonfederowani otoczyli New- 
bern, i że w Tenesse można się spodziewać starcia.

(Indep: Belge).
FRANCJA. Paryż, 15go Maja. — „Monitor wie

czorny “ na zasadzie listu nadesłanego mu z Mexyku, 
Podaje pewien rodzaj programatu przyjęcia i wjazdu 
Uroczystego JJ. CC. Mości z Vera-Cruz do stolicy. — 
«Nord“ zapewnia, że Cesarz Maxymiljan, zaraz po wy
lądowaniu, doręczy Jenerałowi Bazaine, w imieniu Ce
sarza Napoleona, buławę marszałkowską. — ■Ciało 
Prawodawcze zatwierdziło onegdaj budżet minister
stwa spraw zagra: a wczoraj ministerstwa spraw wew:.

Pierwszy wynosi 12,617,000, a drugi 51,925,845 f r a . -  
Wczorajszy „Monitor poranny" ogłosił urzędownie 
prawo cukrowe zatwierdzone przez Ciało Prawodaw
cze w d. 16Kwiet:, oraz półurzędową notę „Monitora 
wieczornego", podług której breve Papiezkie z 17 Mar
ca r. b. o Liturgji, w dyecezji Ljońskiej, nie ma być o- 
głaszane we Francji.— Ostatnie doniesienia z Tunis, 
podług dziennika „Pays" brzmią niepokojąco. W sto
licy wprawdzie je s t spokojnie, ale że na prowincji po
wstanie szerzy się coraz bardziej, przeto reprezentan
ci obcych mocarstw przedsięwzięli środki ostrożności, 
i trzymają w pogotowiu marynarzy do wylądowania. 
— Do Cherburga przybył 13 Maja Austrjacki okręt li- 
njowy, fregata i kanonjerka.— Wieści o zmianie Ga
binetu Francuzkiego szerzą się coraz bardziej. Mówią 
że P. Persigny teraz już pracuje bezpośrednio z Ce
sarzem w tym przedmiocie. Lista ministerjalna ma 
być następna: Prezes Ministrów i Minister stanu Pan 
Persigny; Minister spraw zagr: Hr: Walewski; Radca 
stanu Thuillier, zdolny mówca i obrońca rządu prze
ciw opozycji Minister spraw wewn:, lub bez wydziału, 
z obowiązkiem obrony polityki rządowej w Ciele Pra- 
wodawczem, a wreszcie P. Vuitry, Prezydent banku, 
Minister finansów.— PP. Boudet, Fould i Drouyn de 
Lhuys, usunęliby się z gabinetu. — Podobno między 
Francją i Anglją, dotychczas nie mogło przyjść do o- 
wego serdecznego porozumienia, jakiego pragną stron
nicy przymierza mocarstw Zachodnich. Anglja nie o- 
bawia się odosobnienia od chwili, w której dostrzegła, 
że Napoleon IH, skutkiem wewnętrznego położenia 
kraju, musi podać dłoń stronnikom pokoju. — Ciągle 
utrzymuje się pogłoska, że rząd myśli zaniechać wy
dawnictwo „Monitora wieczornego".—Dziś jako w pier
wszy dzień Zielonych Świątek, w Paryżu było dość pu
sto, gdyż prawie wszyscy mieszkańcy wyruszyli na 
przechadzki przez rogatki. Dzienniki także nie były 
wydane w tym dniu.— Proces La Pommerais, oskarżo
nego o otrucie dwóch osób, zajmuje głównie uwagę 
Paryżanów. Panuje powszechne przekonanie, że o- 
skarżony zostanie uznany winnym przez sąd przysię
głych.— Przy rozprawach nad budżetem Jules Favre, 
domagał się reform w procedurze karnej, żądając znie
sienia odosobnionego więzienia w czasie śledztwa wię
kszej jawności w pierwiastkowem badaniu, i dodania 
obrońcy na wstępie kroków prawnych, a tern samem 
więcej gwarancji wolności osobistej.— Znowu Hr: Hal- 
lez-Claparede, domagał się podniesienia płacy Sądo
wnictwu, fundusz zaś na to proponował z oszczędno
ści jakieby można pozyskać znosząc niektóre Trybu
nały jakie przy ułatwionych obecnie komunikacjach, 
stały się zbytecznemi, gdyż sądzą po kilkanaście spraw 
rocznie. Ubolewał również nad upadkiem powagi i 
znaczenia Sędziów Pokoju, urzęda te bowiem są teraz ob
sadzane nie jak  dawniej ludźmi niezależnemi, doświad- 
czonemi, lecz młodzieżą co urząd ten za szczebel do go
dności Sędziego Trybunału uważając, w zupełności ule
gają Prefektom i stają się ich ajentami wyborczemi, pod 
względem zaś sądowniczym, dają się znowu powodo
wać Komisarzom policji.— We Francji jest 540 stacji 
telegraficznych urzędowych, które za przesyłanie de
pesz przynoszą 6,000,000 fr: dochodu, prócz tego na 
drogach żelaznych jest 700 biur telegraficznych rów
nież dla użytku publicznego otwartych. Obecnie czy-
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niono wniosek w Ciele Prawodawczem aby całą F ran
cję pokryć siecią telegraficzną, i wszystkie miejscowo
ści gdzie są stacje pocztowe połączyć drutem  telegra
ficznym, i na tych samych stacjach urządzić biura te
legrafów i służbę pocztową zlać w jedno z służbą tele
grafów, a obowiązki telegrafistów powierzyć bądź Ofi
cjalistom pocztowym, bądź gminnym, bądź Nauczycie
lom wiejskim. Wniosek ten jednak przyjętym nie zo
stał, z powodu iż Rząd wyznaczył już Komisję dozba- 
dahia kwestii telegrafów iroszczenia ich użytku.

(In: Bel:).
WŁOCHY. — Podług korrespondencji z Rzymu 

w dzienniku „D iritto" ogłoszonej, okazały się w cier
pieniach P jctsa IXgo najwyraźniejsze symptomata 
szybko postępującej puchliny wodnej, którym dostoj
ny chory wkrótce uledz musi. (Nord).

Wiadomości wczoraj podane o rezultacie konferen
cji w dniu 17tym b. m. odbytej, nie zupełnie się po
twierdzają. „Dresdner Journal” zaprzecza, na zasa
dzie telegram u z Frankfurtu  n. M., szczegółom poda
nym w tym przedmiocie przez Frankfurtcką „Post- 
Żeitung”. Utrzymuje on z autentycznego źródła, źe 
Pełnomocnik Niemiecki uparł się wszelkiemu połą
czeniu Xięztw z Danją, aD anjaznow u odrzuciła pro
pozycją unji osobistej.—W ogóle kwestja zdawałaby się 
więcej wikłać, jeśli zwrócim uwagę na wiadomość poda
ną w „Monitorze” wieczornym z 17goMaja,iż w Izbach 
Hollenderskicb, przy roztrząsaniu budżetu wydziału 
spraw zagr:, żądano od Ministra, w sposób naglący, iż
by wystąpił na konferencji Londyńskiej z wnioskiem 
odłączenia Xięztwa Limburgskiego od Związku Nie
mieckiego, a to stosownie do powszechnych życzeń 
kraju. Żądanie powyższe uzasadniono tem, że Lim
burg włączony został do Związku jako wynagrodze
nie zacześć Luxemburga Belgji odstąpioną w 1839 r.; 
obecnie zaś Związek, przez rozszerzenie się ku półno
cy, mógłby być wynagrodzonym za u tratę  Limhurga.

„Monitor" z 14go zaprzecza pogłoskom o zmianach 
ministerjalnych, oraz o liście Rouhera do Cesarza, tu 
dzież zawiadamia, że Baron Beust, spodziewany jest 20 
b. m. w Paryżu. — Turyńska Izba Deputowanych u- 
chwaliła 18go b. m. przejście do porządku dziennego 
względem wniosku co do zabronienia składek święto
pietrza. — Wiadomości z Ameryki nie są pomyślne 
dla Związkowych. Porażka Banksa spowoduje zape
wne usunięcie się ich z Texas.— W Wirginji zajdzie 
niezawodnie wielka bitwa. (In: Bel:).

M  #  n  o  S  r  a  »*•
Sześć  części liczę w s o b i e — jed n a k  się  zdziw icie,
Gdy się moich kolei na  świecie dowiecie:
S traszny jestem  n a  wodzie, przeciw nie na  ziemi,
Chodzę sobie pom iędzy ludźm i uczonemi,
K rytykuję ich pracę, odbywam podróże 
I  często więcej znaczę, niżeli zasłużę.
Znajdziesz we mnie i godność  chociaż obcej strony, 
J e s t  i ta  której spragniesz jeżeliś strudzony,
Je s t  i ten  który liczbą często cię zadziwi 
I  m iara  wszelkich fu ter, i ten  co nas żywi.

(Zeszła Szarada K ronikarze).

B ©NIESIENIA.
Potrzebne są JPANSTIT do szycia Bielizny dam

skiej. Wiadomość przy ulicy Krakowskie-Przedmieście 
N° 439, w Magazynie Gorsetów na lin  piętrze. (1815).

“ Wiadomość dla Obywateli Ziemskich. |
Czyniąc zadość żądaniom  JJW W , i W  W. Obywatelom,® i 

Sogłaszam warunki pod jakiem i być mogą sprow adzeni^ 
| ( Ś ó r a l e  do sprzętu zboża i łąk , a  m ianowicie: Od cię 
|c ia  morgi dwustu prętowej łąk  lub zboża, Złp. 3 Gr. l5 ;S ć  
Izaś od każdych stu  morgów tytułem  o rd y n arji: żyta p ię ć || • 
ąćwierci, grochu pół korca, kaszy jęczm iennej pół korca,& 
jfkartofli kórcy dwa, słoniny funtów 20 , piwa beczek dwie,® 
Jwódki szumówki garncy ośm, drzewa do gotowania, w ol-k  
Śae mlewo i pomieszkanie. Górale przy zakontrak tow aniu*  
^pobierają forszusu na każdego po Rs. 4 , k tó re  z ogólnej!? 
gnależytości będą im strącane. J a  zaś tytułem  h o n o ra -k  
|r iu m  za każdego sprowadzonego Górala żądam  Rs. 4 .Ki 
ŚKtoby więc z JJYYW. i W  W. Obywateli po trzebow ał^  
cm oj ej usługi, raczy wcześniej nadesłać franco na ręceC 
śWgo Rawicza, B ankiera, w W arszawie pod N r 739 lit: A*? 
fmieszkającego, n a  każdego Górala po Rs. 8 do depozy-I 
| t u  za pokwitowaniem, ą  j a  po dostawieniu G órali do i 
I  Warszawy, o czem przezemnie każdy zam awiający Oby-J 
swatel będzie uwiadomiony, obowiązany będzie swoimi 
gkosztem zabrać Górali do swoich dóbr, i na  ten  czasą 

Śjjdopiero będę mocen podnieść z depozytu od W go R aw i-| 
S cza  mnie przypadającą należytość. Nadmieniam, że w po-g 
"jjjczątku Czerwca r. b. mam zam iar udać się do miejscą 
^właściwych zakontraktow ania i sprow adzenia Górali. I  

M .  B o r d a s z ,  ulica Piwna N r 107.|
_  (N r  17 7 7).

N a placu przed Cytadellą przy Aleziejewskiej 
baszcie w dniu 23 b. m. o godzinie 10 rano, od- 
będzie się sprzedaż przez licytację publiczną, 
B lO iV I  1 6  roboczych, należące do Igo Ba- 

taljonu Saperów. (Nr 1802).
Jeden Pokoik z oknem  na ulicę, d la Osoby życzą

cej, może być zaraz odstąpiony, przy ulicy W ielkiej w do
m u N r 1437, stróż  wskaże. (Nr 1825),

D nia 20 b. m., m iędzy godz: 10 a  12 z rana, 
pfffiSroj .zginął Pulares z szarej skórki, w niem  Rs. 19, 
STsScjgp? tudzież Niążeczka Legitym acyjna na imię Teofila 

Brezy, 1 różne N otatk i. Łaskaw y znalazca jeś li zechce, 
może sobie pieniądze zatrzym ać za zwrotem X iążeczki do 
R edakcji K urjera, lub n a  ulicę B rącką pod N er 1580 a, Lo- 
ka l N r 6. (Nr 1827).____________________

Dziś rano ciepła stopni 6, w południe ciepła st: 13.
Dziś rano wysokość wody na W iśle stóp 4 c. 3. (Przybywa).

Teatr W ielki. Ju tro , K orsarz.
Teatr Rozmaitości. Pojutrze, F o lw a rk  P rim e-

rose.— Chłopieć okrętow y. '_______

Kurs Olełdy W arszawskiej.— Dnia 20 M aja 
r. b . : za  obligi skarbowe lo o rs . oprócz kuponu 4%, żąda
ją  rs. 85 k. 94; za listy zast: 3go okresu oprócz kup; za 15 
rs. żądają rs. 13 kop: 90V3, dają rs. 13 kop: 87% ; za  akcjo 
Głównego Tow: Rosyjskiego dróg żelaznych, żądają rs. 116, 
dają  rs. 115 k  50; za  akcje drogi żelaznej W .. W. za sztukę, 
żądają  rs. 78; za  akcje drogi żelaznej W.-Bydg:, po rs. 100
1 500 , żądają  rs 87, dają rs. 86 k. 50. W artość kuponu bie
żącego od obligów skarbowych kop: 55% , od listów zastaw 
nych kop: 245/ 3.

Ceny Targowe W arszawskie.— Dnia 20 b. m. 
płacono: Za korzec pszenicy rs. 5 k. ło ; żyta od rs. 2 k. 
75 do rs. 2 k. 87% ; owsa rs  2 kop: 2%. — Dnia 19 b. a .  za 
wiadro okowity próby lotej płacono od rs. 2 k. 26 '% , do rs.
2 k. 341/ , ,  za garniec o dkop : 74 do kop: 76 '/,. (Dz: Pow;).

W Drukarni Euijera Warszawskiego. — Za pozwoleniem Cenzury Rządowej.


